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OBWIES CZENIE. 
Prefekt Departamentu Poznań skiego: 
Reskrypt JW.. Generał -Guberńatóra d? d. 1: b: m. Nro. r160. względem zakazu wprowadzania: 
z Niemiec do; Xięstwa Warszawskiego, a z Xięstwa do Niemiec i: do. Rossyi: assygnatów. Rossyiskich,,. 
treści następującey : : 
7 IN „JW. Prefektowi Poznańskiemu:. 

W Czasie: bytności woysk Rossyiskich. w Niemczech ,. pozostała tam w: biegu: znaczna ilość' 
Rossyiskich: assygnatów, “Dla: wymiany onych. na monetę brzmiącą, w skutek naywyźszey Jego: 
fmpetatorskiey' Mości. woli, urządzonemi były: dla wymiany kantory w Berlinie i Królewcu, 
z przezna: zenićm dla: trwania onych. dwamiesięcznego czasu, po' upłynieniu którego. przedsię-. 
wzięto zamknąć też kantory, a assygnatów niewypusczać ztamtąd: do Rossyi , tey: uwagi, aby 
przeciąć: wszystkie środki o: wyprowadzenia fałszywych: -— Poniewać: czas wyżey wspomaiony: 
inż upłynął, obowiązkiem zatćm. jest moim” przedsięwziąść środki;. aby Rossyiskie- bankowe: 
assygnaty «ani z Niemizc do: Xięstwa,, ani:z Xięstwa: do. Niemiec i: Rossyi ,, w pusczanemi i wypu» - 
sczanemr odtąd niebyły. - - 

Natym fundamencie zalecam JW'W...Naczelnikom Departamentowym si Prefektom:i Dyrektorom 
Skarbu, następujące: 

Ł Ogłosić wszędzie, że. wprowadzenie do Xięstwa wszelkich w ogóle Rossyiskich bankowych: 
assygnatów z kraiów niemieckich, zakazuie się pod obawą konfiskowania onych. 

2. Również zabrania: się wywoz onych z: Xięstwa rak do Niemiec „ lako'też i do: Rossyi, na. 
rymże fundamencie; lecz zostawuie się prawo tym, którzy: maig assygnaty dla obrotu. 
wewnątrz Rossyi, przekaży wać one: tam przez: urządzoną w Warszawie kantore bankową.. 

3, Wsystkie graniczne celne komory, przykomorki i Oficyaliści., straż nad granicą utrzy=- 
muiący , są obowiązani iak naysurowiey wgłądać , aby assygnąty niemogły bydź z-Niemiec 

400% „do Xięstwa 1 ztąd do Niemiec i Rossyi wwożonemi. i wywożonemii: przez kuryerów , po- 
czty ,. lub'inaemi iakiemi sposoby, dia: OG OPOWIE są. wszystkich Lr zz? iyah 
niemniey kuryerów i: wiozących poczty rewidować iak nayściśley,. a: gdyby w. takićm. 
zdarzeniu odkryłi utaione assygnaty, konfiskuiąc one, natychmiast donosić mnie przez 
Dyrektorów SKarbu., dia postąpienia z'winnemi podług surowości praw... 

„Uwagi. Rozumie się to o kuryerach ipxcztach, których zatrzymywać Komory, niemaią 
~ Prawa: Co'się zaśtyczę pasażyerów prywatnych, 6! nich następne stanowią się: prawidła. 

4- Każdy. czło wiek prywatny. przeieźdżaizcy, stanąłszy; na komorze graniczney lub przyko- 
mO powinien zadeklarować atbo. ilość znayduiących: się przy nim assygnatów,. albo 

ros a e ter przy sobie zupełnie niema. NGS 
ah ni celny odcbrawszy'6 tém. na piśmie deklarącyą, dopełnia natychmiast nayściśleyszey: 
izy1. ] z i 

6. Jeżeli po.odbytey rewizyż okaże się, że: maiąca: się: ilość w przeieżdźaiącego '2ss natów p - 
zgodną iest z deklaracyą RAR. ćm zdarzen kamecy kóoliskużą tylko Salehe Mra 
$ te epieczętowawszy swoją i przeieźdźającego pieczęciami, pozwalaią mu kontynuować: 


', adalszą podróż, .ieżeli posiada prawny paszport, i zostawiaią mu prawo prosić © przekaz: 


= 
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| assygnatów do Rossyi przez kantorę bankową.. W przeciwnym zdarzeniu , gdyby przecie. 

K ae utai} assygnaty, lecz te, po dopełnione Mizer Kostótę rewizji AE = 
przy nim były; wszystkie takowe assygnaty konfiskuią się na skatb i pieczętuią się wyżey 
wspomnionym porządkiem, a przeleźdźający, bez względu na osobę, zatrzymuię się pod 
aresztem i powinien bydź oddany pod Sąd kryminalny, który prócz kary Przeznaczoney 
„na defłaudantów prawami tuteyszemi, ukarze go podwóynym strofem stósownie do wiel. 
kości sammy, znalezioney przy nim w dssygnatach, 

7. Wszystkie konfiskuiące się przez komory assygnaty, zapisuią się do xiąg sznurowych 
które wraz przesłanemi będą z Dyrekcyi Ministerstwa Skarbu, za potpisem w xiędze Gio, 
od kogo zostały odebranemi i chowatą się aż do Czasu przeznaczonego na wysyłanie"do ` 
Dyrekcyów Skarbu dochodów celnych , któremi razem odsyłaią się do Lyrekcyów 
w których powinny.bydź zachowanemi do dał:zego mego rozkazu. 3 

8. Obowiązkiem iest SR urzędów natychmiast po kążdey konfiskacie, donos'ć mnie 
o niey, z wyrażeniem ilości konfiskowaney sumimy, oraz imienia defraudanta, Dc 
ktorowie zaś Skarbu, powinni będą przysyłać mnie co dni IO. rayporta o ilości Będzcych 
u nich konfiskowanych summ. / > O E 

Q. Celni Oficyaliści, za staraniem których odkrytemi będą sekretnie przewożone assygnaty 
niemniey prywatne osoby, na doniesienie których dostiżeżonem będzie tayne wprowa- 

SRE dzenie lub wyprowadzenie onych, odbiorą nagrodę, która wkrótce ogłoszeną będzie, 
z posczególnieniem przez Tymczasową Naywyźszą Radę Xięstwa Warszaw skiego. Heia 
gdyby celni Oficyaliści odważyli się! wpuścić do Xięstwa, lub z niego wypuścić Rossyiskie 
kraiowe assygnaty „ w takiém zdarzeniu oddalaią się oni, nazawsze od obowiązków, i ulegaią 
podwoynemu strofowi z ich własnego i ich poręcznik ów maiątku, stósownie do wielk „te: 
wprowadzoney lub wyprowadzoney sekretnie summy , -Z którey Część przeznacza się 
w nadgrodę Denuncyantowi; 0 czem wkrótce Rada Naywyźsza «robi. postanowieni s; 

10. Ponieważ podług uczynienych urządzeń, niemogą mieć biegu inne „ASsYgnaty prócz 25— 
10 — i5-rublowych, przeto dla zmiany 100 1 50 - rublowych, gdyby. takowe u AWB 

z mieszkańców Xięstwa Warszawskiego, a sczególnie u woyskowych znaydowały się 

a inne mnieyszey wartości przeznacza się na całe Xięstwo sześcio tygodniowy termin; 

to iest'od dnia z'ye Lutego, do.inclus. dnia 54, Marca r. b., pe upłynieniu: którego, 
wszystkie 100 i 50-rublowe assygnaty, 102 będą konfiskowanemi; o czćm także ogłosić, 
z'tem, aby gdy u kogo są takowe assygnaty, przedstawianęmi były „dla odmiany do 

; kantory bankowey w Warszawie, przy główney kwaterze będącey, 

O uskutecznieniu czego, ia oczekuię doniesień. RTR 

7 ; podpisał Generał- Gubernator „Z A NS KOF. 

w Warszawie dnia py, Lutego 1815. Nro. pibot ý ; 

podaię ninieyszém do publiczney wiadomości, z ostrzeżeniem, iż daťo Władze policyine w Dęprta. 

mencie odebrały stósowne dyspozycye ku dopełnieniu woli Nayjaśnieyszego Imperatora, 
w Poznaniu dnia 24. Lutego 1815. * i ry y 5 
podpisano : 5 BONINSKIU 
í a $ Za Sekretarza Geńeralnegó; J. Lekszycki, 
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l Prefekt Departamentu. Poznańskiego. 
© Podaię ninieyszćm de wiadomości publiczney, że sól po;Magazynach w Poznaniu; Między- 
chodzie, Skwierzynie, Wschowie i Rawiczu, przez PP. Fraenkel et Mendelsohn w tey samey 
cenie, iaka w miesiącu ubiegającym Lutym «niesce miała,  przedawana będzie iw miesiącu nadcho+ 
'dzącym Marcu, — Poznań dnia 26 Lutego 1815. 3 
«podpisano: — - J-P ONEN SKI 
; Za Sekretarza Generalnego, J, Lekszycki. 


+ 
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*'Profekt Departamentu Poznańskiego. 
Uwiadomiam Publiczność, iż ogród Po Jezuickim awany, przy tuteyszym zamka 


Prefekturalnym sytuowany;. | 
w RB PRZ dzierzawę  wypusczopy pa 
Prefektury zraną o. godzinie, Raho: R . 
się mających. „O warunkach Rcytacyi, 
ochotę do zadzie 
Ostutni jest zawity m. 


Poznań «dnia 20. Lutego - żg15, 


> podpisano; 


j _worokw bieżącym przeż licytacyą więceyofiaruiącemu, :w`rocznią lub 
a to w terminach'$, 14 1 17. mca Marca w Biórze 
Mielcarzegwiczem, 
kaźdy w Biórze Prefektury dowiedzieć się może. — io 
zierzawienia rzeczonego ogrodu , zechcą stawić się w oznaczonych terminach;  któryć 


Zastępcą Szefa Wydziału odbydź 


N 


L PONINSKI ; 
Za Sekretarza Generalnego, Le kszycki 


Z Warszawy dnia 25, Lutego. 
Gazeta tuteysza zawiera co następuie: _, 
Prefekt Departamentu Warszawskiego. 
Na przełożenie do mnie, przez W. Trem 
bickiego, generalnego Dzierżawcy Ekonomii 


: Lomna , uczynione, abym nayprzód: wy- 


znaczył nową kommissyą dla wyexaminowania 
szesnastoletniego iego chodowania owiec i 
dozoru owczarni, w ciągu teraznieyszey zimy, 
Powtóre: upoważnił „go 'do wydrukowania 
pisma do mnie podanego _w celu znisczenia 
opacznych , wrażeń roznąszonych pókątnie 
przeciw iego zasadom utrzymywania. owiec. 
Potrzecie? wydał mu zaświadczenie urzędowe, 
iako dawniey Delegowany 5 do "śledzenia i 
zgłębienia skutków iłgo obchodzenia się 
z owocąmi. © aaa SE © 

„Tem chętnicy z .odpowiedzią pośpieszam, 
że „oddając sprawiedliwość temu gospodarzowi 
wicyskiemi , prawdziwą przysługę rolnictwu 
PRACE uczynię.. Sposób przeż W. Trem- 
ickiego od 'ląt kilkunastu zaprowadzony zi- 
mowanią owiec i utrzymywania ich w ogro- 
dzeniu Z góry ©żwartem przez ciąg roku ca- 
łego, Ściągnał iuż na siebie pilną uwagę 
byłego Rząda Pruskiego, który musiał bydź 
przekonany o niecomylney. tego użyteczności, 
kiedy decyzyą Dyrekioryatu w roku 1808 
postanowionem było, nięużywać innych za- 
budowań dla gromad owczych w dobrach 
Ekonomicznych, iak takie, które w Łomzach 
są W używaniu, Wydane iego ręskrypta do 


, 


kamęt dominialnych naylepszem są udowos 
dnieniem dobroci, takowego z owcami postę: 
powania. i E , 

Za nastaniem Rządu kraiowego w Xięztwie, 


troskliwość A dministracyj o rozszerzenie Uży- 


tecznych w rolnictwie odkryciów, nie mogła 
bydź oboiętna na ten sposób hodowania gro: 
mad owczych, i mnie samego delegowała 


K m . b sa 
ommi$sarzem , bym przez ciąg całey zimy. 


roku 1808 aż;do wykocenia istrzyży, pilnie 
wzierał i śledził wszelkie okoliczności towa- 
rzyszące temu obeyściu. Miałem sposobność 
przekonać się w ten czas O licznych korzy- 


ściach, wolnych od wszelkiego niebezpie- * 


czeństwa, wynikających z takowego gospoź 
darstwa owczego, .dobrze i podług podanych 
przepisów dopełnionego, o czem nietylko 
urzędowym rapportem Zwierzchności donio- 
słem, ale go sam w dobrach moich Gażkach 
w Departamencie Płockim powiecie Wyszo- 
grodzkim leżących, wraz z bratem moim 
(w Besgyzie wzwyż wyrażonym Powiecie, 
zaprowadziłem, W obudwóch tych owczar= 
niach otwartych, od lat kilku pięknie isbez 
naymnvieyszego usczerbku i co do zdrowia, 
ico do iagniąt (których kilka w naytęższe 
mrozy uległo się) i co do wełny utrzymują 
się gromady. Przeciwnie w dobrach moich 
Lipiny w powiecie Stanisławowskim, w De- 
pariamencie Warszawskim leżących, w cie- 
płey i porządnie wybudowaney owczarbł 
w roku zeszłym, znaczną szkodę ponięsłem, 


= 
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Gdyby był W. Trembicki wappart móy 
«dany Towarzystwu krolewskiemu gospodar- 
'€żo rolniczemu urzędownie podał do wiądo- 
mości publiczney, „gdyby rapport światły 
W. Dsaiarkowskżego był także drukiem ogło- 
szony, zmnieyszyło by -to pewnie nieprzy- 

"iemności iakich doświadcza, z powodu mylnie 
roznoszonych wieści, naprzeciw iego pełnemu 
mżytku odkryciu.  „Nieśmianoby podawadź 
„go w powątpiewanie, gdyż każdyby się prze* 


Bonal; Że sposób ien.zupełnie z naturą owiec 
jest zgodny, Że :zmnieysza koszta zabudo- , 


wania, zapewnia zdrowie'tych bydląt, utrzy- 
muvie ich wełnę i hartuie iagnięta. 

Do tych niezaprzeczonych korzyści 'tę Jo- 
daig z własnego doświadczenia, Że w tako- 
«wych zagrodach, «doskonały gnóy, ta pier- 
*wsza pomoc rolnictwa robi'się, i Że te otwarte 
zabudowania wybornem są stanowiskiem le- 
taiem idla rogatego bydła, „gdy -owce w hure 
tach stawaią. _ sea A 
- „Dla'tych wszystkich pobudek, .gdy sposób 
W. Trembickiego mam za dostatecznie iuż 
udowodniony., «o czym własnym śledzeniem 
«całorocznym, iako Urzędnik, :a kilkoletniem 
doświadczeniem, iako gospodarz, /przeko- 
nałem się, ;gdy nadto ten sposób w całych 
pułnocnych Nrenzczech iuż iest przyiętym, 
dak pismo Kięcia Hołsztyńskiego tego dowo- 
«dzi, nie sądzę zatem „potrzebnym wyznaczać 
nową kommissyą do dozorowania tey zimy 
gromady w Zyaskawiu, otwartey dla każdego 
` ciekawego lab niedowierzaiącego, którą przed 
kilkunastą:dniami wśród mrozów sam obzie- 
rałem i'w naylepszym znałazłem ią stanie. 

Kontynuacya doświadczenia, wydrukowa- 
nie pism urzędowych ściągaiących siędo niego, 
a mianowicie podanie 'do wiadomości 'publi- 
«czney pism Radcy Stanu Thaera i Xięcia 
Holsztyńskiego., wraz :z odpowiedzią na iego 
obawy, 'wreszcie własne moie, "mego brata 
i wielu ionych ‘gospodarzy doświadczenie, 
sądzę, Że będą dostateczne do zamknięcia 
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Ust uprzedzęniu, niewiademości lub niechęci 
a do upowszechnienia sposobu Ł N eze 
trzymania owiec, który z urzędu, -przeko. . 
Ńania idoświadczenia : mem za obowiązek 
polecić powszechności rołniczey dla żey ję 

Żytku, MADE 


omiańskiego 


Iżby zaś gospodarze wieyscy umieli sobić 
Postąpić w tey mierze, tpraszam W. Trep 


bickiego , aby swóy spos.b dokładnie opi- 
Sany, drukiem ogłosił. 


w Warszawie dnia 23. Lutego 18r5. 


Nakwąs ki. 3 


„Uwiadomia się wszystkich 'Woyskowych, iż 
Bioro lik widacyine Rretensyj -do Rządu ran: 
cużkiego do dnia 15go Matta toki bieżącego: 
sotwartem będzie. Woyskowi, którzy PA 
podań swych niezłożyłi, mają ie przed wyżey 
pien o" wbite jez 
W Warsz awie dnia 12. Lutego 181 

"480.3 SGenerał brygady pi 
gi Tomasz Łubieński ` 
Widziano w sztabie głównym: 
Pułkownik Pod-Szefsztabu głównego 

M.ora ws ki. 


_ Z Wiednia dnia 12 Lutego. 

Dzień to dzisieyszy widział przed 47. laty 
przychodzącego na świat Władcę, który od- 
tąd przez sprawiedliweść, łagodność i stałość 
stał się przedmiotem sczęścia dla swoich pod. 
«danych, a 'przez ziednoczeńie 'W8Zystkich cnot 
domowych i rządowych, (przedmiotem uwiel. 
bienia i wysokiego poważenia w kraju į za 
granicą. Jest to nayuroczystszy dzień dla 
'każdego poddanego tego Cesarskiego Państwa, 
Będzie -on .obchodzonym ‘bez okazałości pu- 
'bliczney. —  Niechay :zatem „oddadzą się 
wszystkich serca'pdbożnoścj į błogosławiącym 
uczuciom „ które bardziey aniżeli okazałe 
festyny <zcić"mogą Monarchę, i.ukontentować 


; 


|. 


ł 


, -swych korpusów do Anglii powracali. 


0ycowskie'sercć jego. -— Wyraz tych uczuć 


przypada na sczęście całey Europy w y 
<okazałey chwili, ; w którey niebawne ukoń. 
czenie wielkich układów,” zatiudniaiących 
Monarchów zgromadzonych ay 
i : z pewnoscią przewi ywać 
dE naste Eae (Z Gaz. Wied.) 
Daia 1f. Lutego. 

Zapewniają, pisze Korresporident Ham- 
Wburgski, że Prussy w umowie względem 
Saxonti przyrzekły miastu Lipsk znakomite 


korzyści , tak 60 do Żeglugi na G/pie, iako. 


też co do handlu w ogólności, — O krokach 
wojennych Króla Neapoiitańskiego przeciw 
Rzymowi nie nadeszły tu żadne pewne wia- 
ddomoście Pogłoski zaś o wykuchłćm w Ge- 
„pui powstaniu, są zupełwiefałszywe, Owszem 
sostatnie listy z Turynu donoszą, iż Król 
Sardyński zamyślał wyiechać dnia 6. Lutego 
«do Genui; i że w. dowód zaufania: przyiął 
<ehętnie ofiarowaną mu-od miasta Gezuż kom- 
panią gwardyi honorowey, — Z odiazdu 
Lorda Cast/ereagh czynią niewątpliwe wajo- 
‘ski, Że rozinaite będące «dotąd w:sporze przed- 
„mioty ostatecznie Tozstrzygnioneini zostały. 
goła, dodaie Korrespondent 'Hamburgski, 
' horyzont polityczny coraz bardziey wypaga- 
sdzać się zaczyna. — W przedmiocie wspól- 


Pegocmigdzy Austryg , Rossygà Prussami 


ułożenia się w sprawach Polskich; bardzo 
84 Podzielone zdania, i.ciągle toczą się w tey 
mierze negocyacye. — Cesarz Alexander mie- 
wa CZĘStE. rozmowy z Wice-Królem Włoskim. 
„Mówią zą rzecz pewną, 'iż Wice-Król otrzyma 
Xięstwo w Niemczech, 0 co Bawarya sczzcze 
się stara, 
Z Bruxelli dnia 14. Lutego. 

„Oficerowie głównego sztabu Angielskiego 
w naszym krajy otrzymali 'rozkaz., .ażeby'do 
Uwa: 
Żaią to za dowód, iż Anglicy wkrótce kray 
nasz opuśczą , którego niepodległość iest za- 
TĘCZONI: RES + 
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Z Paryża dnia 17, Lutega. | 
Fałszem iest, że Generat Bertrand Opu» 
ścił wyspę Ælle i ieździł do Rzymu; był to 
brat iegu. 


W przeszłym tygodniu, gdy Król szedł qe 


mszą, zabiegł mu drogę Marszałek Berthier, 

Xiażę-Wagramski, i podał mu rozmaite pa- 

piery,) tyczące się zamku iego Grosbois, 

który przed rewolucyą należał do Króla, gdy 

tenże był iescze Xięciem Prowancyi. „Byt- 

bym iuż prędzcy złażył te papiery W, K: Mci, 

rzekł Marszałek, lecz potrzeba było czasu 

dla dostatecznego onych uporządkowania.* 

Król przyiął łaskawie papiery; włożył ie db 

„kieszeni, i udał Się na mszą, Powróciwszy 
ze mszy, przywołany był do gabineta'Któ. 

dewskiego Marszałek Berthier,’ do którego 

Król bardzo grzecznie następujące przemówił 
słowa: „Byłem znowu przez godzinęwłaści- 

cielem zamku Grosbois, ii mam prawo dowol. 
nego nim rozporządzenia. Grosbożs należy“ 
do WPana, Marszałku; 
w..podarunku.<* 


Gazeta Francyi upewnia, iż Xiążę wW gl. po 


ofiaruię „mu go. 
= 4 7) - 


á 


A PR a . 


lington niepowróci'do Francyi, lecz że iest. š 
powołany do Anglii, -dla sprawowania tamże ` 


„zhbakomitego urzędu. 
ma do Paryża 
W. Brytanii. 

© Porto Ferrajo ii pobycie w niem 
deoza , 


Bu. 
Napo- 


toferrajo. 


zawierają pisma zagraniczne co nastęs , < 
puie: Poznać więcey niemożna miasta Popa > 
Osiadło tam wielu artystów iż $% 


Lord Gower przybydź y= 
w mieysce iego iako Minister ia 


P 


% 


rzemieślników wszelkiego rodzaiu; 300 nfus, - 
darzy przybyło w przeciągu iednego mió- >, 


Siąca, 
ziemcy, iuż to z ciekawości, iuż w widoku 
zysków. Ten napływ cudzoziemców podwoił 
'cenę wszelkich artykułów Żywności; pomie- 
szkanią niezmiernie 'zdrożały, Buduią pawi- 
lony dla pomiesczenia Oficerów ; podwyższaią 
domy, albowiem niepodobnóm iest rozprze- 
suzenienie miasta, ścieśnionegomorzem iwa- 
, 


Zie wszech stron cisną się: tam cudzo- | 


aż, 


x. 


= 158 am ` = 


rowniamii, Odmiana; po któreypozrać można 
Napoleona, iest to przeistoczenie kościoła 
szpitalnego na dom widowiskowy, Otwarcie 
onego ustanowione było na dzień 1, Paździer. 


nika. Żołnierze zdala się bydź: bardzo nie- < 


„kontenci z pobytu swego na: tey "wyspie. 
Pożycie Napoleona iest cale iednostsyt éw. 
Zazwyczay każdego poranku 6 godzinie stey 
opuscza swe pomieszkanie i udaie sę nay- 
częściey do St. Martin lub Marciana, zkad 
dopiero o godzinie 10, powraca na śniadanie. 
Potćm hawi w domu do godziny 6tey wie- 
czorney, 'po:którey używa znowu świeżego 
powietrza, przechadzaiąc» się lub' ieżdźąc 
«wspówozie: Tylko icden Oficer zwykł mu 
towarzyszyć» © Wychodząc pieszo , wdaie, się 
iw rozmowę z'naypierwszym, kógonapotka; 
ieżeliómu się rozmowa iego* podoba; prze- 
chadza się 'z nim ipo kilka godzin. Nazaiutrz 
po iego na; wyspę przybyciu... zdarzyła się 


następująca okoliczność : |„, W yiechaton.kouno 


«9, godzinie: zgiey ;dła -obeyrzenia przystani. 
Pewńy włościanin, widząc go: oloczoncgo 
wielu Anglikami, rozumiał pió Wyspa została 


'odstąpiopą Anglii > Napoleona zaś poczytał . 


za wodza przysłanego od Króla Angielskiego. 
Upadłszy włościaniu' w.oka- mgnieniu na ko- 
laa, zaczął wi tey postaci wysławiać pod 
'niebiosy Anglików, a potóm szkalować na 


` <Napoleotia. v Mówiae; 246 po Mftosku, przeto 
| , «Anglicy gicateyriego perory iednego słowa 


* 


nierozumieli. Sam tylko Napo/eon chciał się 
dowiedzieć «0 powodach iego'zażaluń * Na to 
¿zapytanie zaczął włościanin wyliczać nie- 
-„Bczęścia, które spotkały iego rodzinę, zrzą- 
dzonemi będąc przez popiswoyskowy, daniny 
itd.  Niebyłby on tak prędko skończył; 


lecz Napoleon nie odpowiedziawszy anisłowa, ` 


ruszył dałey. Powiedziano potem włościa. 
ninowi, iż rozmawiał z samym Napoleonem. 


"Stał n przez czas nieiaki iak otętwiały, a 


cchłonąwszy z przestrąchu; zniknął, i mimo, 
wszelkie poszukiwania naymnieyszego śladu 


| ego nięodkryto,* í 


OZ Genui dnia 8. Lutego: yü 
Yi Wrezàtay przybył do`tūteyszégo miata 
nasz ukgchany władca, Król Wiktor Enia- 
nugł, 1 przyjmowany był m ńaywiębszenii 
okazami przywiązania wierności i rądości.: * 
Z Medwytu dunia 23. Stycznia. » 

Oto lest, w całey węści, hula Qyca Świę- 
tega przeciw Wolnym. Mularzotb, tak, ciak 
ią Inkwizytor Gen< ralny: ogłosił : Hd 
»My Herkules Gonsałvi dd Swiętcy 
„Agaty 'w Suburze, Kardynał iByzkoh 
świętego kościołą Rzymski: go, Sekretarz 
* Stanu naszego Qyca Swiete AZT 
+ o Piusa VHA k 5 to DRE 

(„Jeżch dawne 'prawodawsiwo Rzymskie 

stanowiło surówe kary przeciw ttynym Zgro- 
madzeniem y gdyż sama jù tajemnica, którą 
„się okrywaiją ,* dostateczną iest do wzbudzenia 
domysłu, iż celem tych s hadzek jesr kucie 
$pisków przeciw Państwu i spókoyńości publi: 
-czney; lub tworzenie szkół zepsucia; dła iak- 
że daleko mocnieyszych powodów Naywyżeż 
„Namiestnicy Chrystasa musieli zapatrywaćsię 
z obawą „na zgromadzenia; znane pod nazwi- 
skiem Wolnyeh JK ularzysdluminatów lub ` 
Egypeyan „ lune orzzteyże istoty, Wszystkie 
bowiem w swoich taytychdziałaniachużywają 
*form i ceremonii, łubwykoóbywaią przysięgę, 
*którey taiemnica'iest podeyrzaną; a sczegól- 
miey przez zwyczay, iaki maią też towarzye 
stwa, zbierać bez różnicy osoby wszystkich 
„klasy'i rozmaitych narodów, bieżważając ani 
na ich moralność, abi pa religią taką wyznaią; 
zkąd wnosió*należyy «04 mocy gruntownego, 
domysłu, że knuią śpiski niemniey* przeciw 
tronom, iak. przeciw religiom, a nadewszy= 
stko przeciw prawdziwey nauce Jezusa Chry- 
stusa Zbawieielańaszego, którcy Papież Rzym- 
„ski iest Naywyższym Naczelnikiem, Mistrzem 
i Stróżem, a to przez moc udzieloną mv od 
Bozkiego założyciela. WEST 
içci tém uczuciem i zapaleni świętą 


u 


„Pizelęci 


e S e | = 199 — 


gorliwością , lubo niestety. fak dotąd, pozba- kościoła. W tynt celu, wspomhiony Fa pieży 
r 4 


t 


' wieni: dokładnéy wiadomości © taynych zai 
: pes h schadzek, Papieże 
miarach tych piekielnyc CIŻ. 'chlubo 
Klemens. XII. i Benedykt Ra Reza 
5) cnan Dae całą siłą ich A postolskiey 
pamięci, opiera olac się 
pówagi, ze wszóch "5 KBL 
3 jerwszy przez swą /lożstytucygą 
zepsuciu; pierwszy prar I "ME 
poczynsiącą się od a> i eminenti apó- 
stolutus specuła; ogłoszoną duia 7a: Khas 
«ów 1738 5 nietylko zahrönit L potępił zupeł= 
nie schadzki i zgromadzenia wspomnionych. 
Wolnych Malarzy, pod iakieinkolwiek bądź 
nazwiskiem, ale nadto. przeciw. wszystkim 
osobom przyPUsczonyjn; lub przyjętym do 
jakiegokolwiek bądź stopnia , paradzcom lub 
pomoćbikom " Pspomuionych 'Fowarzystw, 
| wyrzekł karę ćxkomunikacyi ipso facto, bez: 
Żadnego poprzedzaiącego oświadczenia, z któ: 
+ gey nikt niemógł rozgrzeszyć, iak tylko Qyciec' 
Swięty pro tempore „„wyiąwszy în urticulo 
montis: Benedykt XIV. godny iego następca 
znałąc ważność i konieczność tych środków 
tak potrzebnych -dla dobra religii Ghrześciiań- 
skieyibezpieczeństwa publicznego, przez inną 
Konstytucją, poczynaiącą się od słów : Ero: 
widas Romanorum- Pontificum, ogłoszoną 
duia 11. Maia 1751 roku, nietylko potwier: 
 dziłow całey treści wydaną od poprzednika 
 śwoiego, któfą dosłownie umieścił w własney, 
leczmadto „zwykłą powodowany mądrością ,, 
wyłożył: osobiście w fparagrafie 7myw potę. 
żne powody., które powinny: skłonić wszy= 
_ gtkich Mocarzów ziemi do wydania podo- 
niego zakazu: . Smutne dyświadczenie dlos 
wiodło Bam aż nadto w ostatnich czasach; 
iż niepotrzebną jest rzeczą rozwodzić się nad 
ważnością tych powodów. + Staranność tego 
Papieża daley. się posunęła.  Okropność, 
którą wzbudzały pęzestępstwa tego rodzaiu, 
ionan- €EDZUrY ;kościęlney., dostateczny «do 
przerażebia zbawienną.obawą sumolenia, nie= 
* skutkowały wcale na sercach zakamieniałych, 
kiedy kara publiczna nietowarzyszyła groćbom 
j . 


` edyktem ogłoszonyri przcz Kardynała Jówefa 


Firrna , swego Stkretarza Stanu, w dniu igi 
Stycznia 170g., wyrzekł naysurowsze *katy 
przeciwko przestępnym ; ułatwiaiąć zarazem 
środki rychłego i ostrego, wykonania, | Bene- 
dykt zaś Xi. jsczęśliweypatnięci, wswoiey 
Konstytucyi powyżey wymienioney;dła utrzy: 
mania tych mądrych środków; 'obowiązuie 
w sczególności Urzęduików cywilnych do 
czuwabia z nadzwyczayną gorliwością iedo- 
kładnością. íi z iy PSE) 

„ Tymczasem przewrócebiie porządku rze- 
czy, będące skutkiem wypadków, których 
byliśniy świadkami, tak w kościele*idlb poz 
między narodami, pogrążyło w zapomnieniu 
powyższe rozkazy, równie zbawienuć dak 
potrzebne, Zgromadzenia taterzne inos 
Żyły się bezkarnie nietytko w samym Hwyzżez 
ale nadto we wszystkich kraiach' Państwa 
Rzymskiego. wi t Ło 

„Z tych więc przyczyn, nasz Oyciee Świętyj 
Papież, Pzus VĒ, chcąc rychło zaradzić 
złemu, które w samym korzeniu wytępić 
należy, gdyż podoboe de 'nayzjadliwszey. 
gaogreny, przeżarłoby się nieochybnie aż do 
serca Państwa, chce i rozkazuie: ażeby nay- 
wyższe rozrządzenią, zawarte w ninieyszym 
edykcie, miały moc prawa i służyły za pra- 
widła Trybunałom i wszystkim Sędziom, tak 
duchownym iako i cywilnym, we wszystkich 
kraiach; należących do doczesnego Państwa 
stolicy A postolskiey. JEM 

„To iest: eo się tyczy zgryżot sumniepia 
i kar kościelnych, na iakie wystawieni są nies 
sczęśliwi, którzy, na przeszłość lubprź yszłość 
(czego Boże uchoway, a sczególniey cdo 
naszych ukochanych poddanych), niesczęsńem 
zdarzeniem, mogliby bydź wplątańi iakimikoł+ 
wiek bądź sposobem wteschadzki krymizalne 
czyli Zgromadzenia Wolnych Mularwy; 
powyżey. wspomnione; Jego Świątobliwość 
©dwołuie się ogólnie do powyżey wspomnio= 


ZMIE 


t bodi 
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mych: dwóch Papiezkich Konstytucyi,. swoich: 
zasczytney pamięci poprzedników ¿„ któreto: 
konstytucye odnowione i zatwierdzone są tu~- 
tayı w całey swey obszerności, Nadto Qyciec 
Święty, skutkiem swoiey oycowskity troskli- 
wości, przypomina i poleca'wszystkim w ogółe 
i każdemu w sczególności prawowiernym, 
którzyby stali się łupem: smutnego obłąkania,. 
gwałtowną potrzebę zastanowienia się z uwagą. 
nad przepaścią niesczęść, w którey się pogra: 
Żyli, będąc pod ciężarem exkommunikacyi 
większey, wyłączaiącey ich od wszystkich 
dobrodzieystw wspólności kościoła, i' wzy- 
waiącey: ich aż przed ten straszliwy Trybunał, 
przed'którym niemasz iuż nic ukrytego ; przed 
którym znikaią wszelkie znikome otuchy świata. 


~ -„Niechay się: udadzą świętą drogą pokuty ;. 


Biech szukaią schronienia ze sczerą; skruchą. 
na łonie kościoła, ich czułey. matki, która 
ich: wzywa: z.miłością, i poiednywa z oycem. 


miłosierdzia, na którego nieocenioney łasce. 


siepoznali. się niewdzięcznicy, i t. d.** 


òi Hiszpan’, który długo odprawiał podróże 


po cudzych: kraiach., i niedawao-do Wadrytu 


powrócił, pisał dnia 11. Stycznia następuiący 


list z tey stolicy do'swege przyiaciela„ bawią 


sego: w Paryżu: 
„Widzieć tu można: na pierwszy rzut oka 


zupełną odmianę w obyczaiach i ducha klass 


sayznakomitszych. Język: nawet okazuie 
żescze ślady długiego pobytu: Francuzów. 
Mody: Paryzkie wkradaią się ciągle pomimo 
naysurowszych zakazów, 
szłacheianek Kastyliyskich.. —— Ubior' naro- 
dowy: bez którego: w kościołach na ulicach: 
bna mieyscach: publicznych pokazać się nie 
„można, ograniczonym iest na nieodbicie po- 
itzebne suknie, co dowodzi, Że żądza po»: 
debania się nie: zarzuca iuż: sieci swoich pod. 
płasczykiem (mantilla) i w gukience Hiszpań- 
skiey (basquina)* —. Panowie Hiszpańscy 
egraniczyli się znacznie, a zbytek w poiazdacie 


i składaią ubior 


mz 


v służących zmnieyszył się bardzo.. Niektórzy 
nayznakomiisi. Panowie mieszkają w swoich: 
dobrach, i daig się chcieć usunąć od.służby 
dworskicy. — Ww ogolności Przypominaiż 
tylko Niedziele ji Swięta mieszkańcom Ma- 
drytu piękue przechadzki w Prado, Klasztor 
9. Barbary, ktory za panowania Francuzkiego 
Przemienionym. b 
pobytu, i którego wielkiegrod mieścił w sobie 
Przepyszue sczepy drzew naywybornieyszychy, 
x St teraz znowu klasztorem, a mnichy spalili 
wszystkie te piękne drżeway które 2 y. 
czaynym: trudem: i kosztami b 
i iuż się owocami, oraz chło 
wysługiwały. — Życzenia Hiszpanów pos 
dlegaią systematówi Rządu, Wypadek prze-- 
trwaney woyny pochlebił bez w. 
scen'woiennych własney miłoś 
i chłubiemy. się odzyskaniem, naszey: niepodle+ 
głości; lecz FisŁpaania stoi teraz na punkcie- 
ułegnienia nagłym potrzebom.. Zarody p v 
mysłu: znikaęły znowu, naybogatsze PM 
handlu są: wysuszone » a rolnictwo nie może: 
przy pewrócie do niewolbiczego poddaństwa; 
i przy. wszystkich. dawnych zwyczajach i przy: 
wileiach, Żadną: miarą kwitnąć.. — Będziesz: 
WPan' słyszał o planach poiednawczych,, 


'ądzwye= 
yły posadzone, 
dzącym cieniem 


Ci narodowey;. 


© zapomnieniu przeszłości, © Wspaniałem: 
interssowaniu się Franeuzkiego Ambassadorą f; 


O sczerćm zbliżeniu: się oboyga Narodów pas- 
Szych „vi ortém podob eh rzeczach; Jeez: to 
Są same piękne i czcze przyrzeczenia, które: 
się tak prędko nie zisczą. Mogą one bydź: 
tylko dziełem czasu i waszego zacnego, pocza 
ciwego: Króla Ludwika XV. TI. Są u nas 
ludzie, którzy nabyli: rodzaiu wziętości, czyli 
raczćy wjiływu; mogącego Się przez to tylko 
utrzymać, Że has odosobniają, ze: strony 
morza i Pireneów od innych Narodów, i 
podsycaią w pospólstwie namiętności, którym. 
się: ono ślepo poddaie,. À 

onezazonn nne 


` Dodatek, 


ył w przyiemne. mięysce- 


ipienia co do” 


` 


M = 


Aa? TACY ME 


« go. przed poładnieg, 3 


Dodatek do Gazety Poznańskiey Nro. 19. 


Ze Stambułu d. 10. Stycznia. à 
W dniu 3. b: m. odprawiło się w Seraiu, 
przy zwykłych uroczyst ściach i naywiększey 
spok6yności posiedzenie wanu, tyczące się 
wypłaty rozmaitychźwoysk:  Dwiema dóiami 
ER o Wielki Wezyr, na publicznem 


zgromadzeniu Dywanu u Porty, otrzymał , 
przez posłańce Serau zwykłe w podobnem *- 


zdarzeniu znaki ZaSczytu, to iest futro hono- 


%ówe i Hafff; czyli własnoręczny otwarty 
s0zkaz$ułtasia, W którym Monarcha oświadcza 
mu ukontentowanie swoje, a przytem zalecą 
iak naymocnicy, Ścisty wymiar sprawiedli= 
wości dla wszystkich klass, i czuyną baczność 
na utrzymywanie policyi i porządku, 
(oo anna EEEE Z ZZOZ O ZER OZ AZZARO 
` | e 
Do zadzierżawienia. 

"Rola z 56 morgów i 154 prętów kwadrato- 
wych składaląca się, do Urzędu, Burmistrzowskie- 
go I Pisarskiego przedmieścia Sr zodki dawniey 
należącą, w dzięrzawę trzechletnią od dnia Igo 
Maia f, b. zaczynać Się maiącą, wypusczona bę- 
dzie. Do licytacyi takowey dzierzawy naznacza- 
ią się termina-9, 16. i 23. Marca r, b., wszystkie 
przed połądniem o godzinie TO. na Ratuszu Po. 
znańskim w Biórze Prezydenta, na którą licyta- 
cya wszyscy ochotę malący wzywaią się, 
< Poznań dnia 24, Luiego 1815. i 

Prezydent, Municypalny, 


© Do zadżierżawienia. 

Pomigszkanje górne” w Ratuszyku Chwalisze- 
wskim, tudzież podworze tamże Oparkanione, od 
Swiat, Wielkanocnych przyszłych w trzechletnią 
dzierzawę pusczone będzie, Do licytacyi tako- 
wey dzierżawy Raznączają trzy rermina; 4, 8.'i 
15. miesiąca Marca p, b., wszystkie o godzinie 
w Biórze Prezydenta, na 
króre wszyscy do takowćy dzierzawy ochotę ma. 
izey wzywają się. Poznań d. 24. Lutego 1815. 
í : rezydent.Municypałny. 


4 


z~ Do zadzieržawīenia. Folwark Silip jii 
Poznaniu, iest od 'Wielkicynocy « b; fa trzy 


. duie się na przedaż 4 


lata do zadzierzawienia przez. dobrowolną licytzw 
cyą. Wyznaczyłem do tego termin na dzień 9: 
Marca r. b. po południu. o godzinie 3. w stancyd 
moity w kgmien:cy Pana Szlenkermanna ,-tu przy 
Garbarach Nro. 425,; dla czego wzywam wszy= 


-stkich, zadzierzawienta ochotę maiących, ażeby 


się na termfnie tym stawili. Warunki w moiey 
kancelląryi każdego cza% przeyczane bgdź mogą. 
Pozhań dnia 27. Lutego: 1815. i 
(podpisano ) Ł. Dobieliński, 
RUSZ —. Notaryusz Deptu-Poznań. 


Doniesienie, Świeże ślędzie holenderskie po 
I2 gr. pol. dostanie u „8. F. Gravina, 


kamieni wełny znay- 
Fr" Hellinga: 


i- Doniesienie. Czterdzieści 


Uwiadomnienie. Bardzo dobre palone wapno 
kamienne, dostać można w Goórżycku starym 
pod Międzychodemi, w Powiecie Międzyrzeckim.. 
Cena beczki, zabieraiącey cztery szef Beslinsk, 
iest II Złor, polsk. , Kupuiącym, moźna beczkę 
wapnia dostawić 'do"rzek! 
Ządanie Too: lub. więcey beczek; wymaga dwu» 
tygodniowego poprzedniczego uwiadomienia. 

W apuo-to kamienne, tak<dobre 1esr, iak Lands» 
berskie, gdy nietylko do bielenia pokoi, ale także 
dla mydlarzy i garbarzy, bardzo może bydź uży= 
tecznóm, i 

W Gorżycku starym dnia 18. Lutego 1815.» 

SA LĄ z de Haeriem,, 
` f pe , Dziedzia, 
| omen AA ' 
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~ E OBWIESCZENIE. 

W dobrach Kożminskich w Powiecie Krotoszyń 
skim. Departamenta Poznańskiego położonych; 
będą przez. licytacyą następujące goścince wypus 
Sczone, iako to: t ct i 

Imo. Gościnięc z staynią wiezdną, woriestie 

Koźminie w rynku; i 

gdo. Gościniec także z staynią wiezdną pod 

, samym miastem, na Grobli zwanym; . 

„ 3U0. Gościniec w wsi Borzeńczyce zwaney z 
-o wioce iedney goli, z potseębnicmi ogrodadj? 
Tłękiań: © 4117 LRZPOSIOCA 


Ę 


Warty za 12. Złotychk. 


> = CEBA = x 


gto. Gościniec w wsi Galewo zwaney , zstaynią 
wiezdną, o trzy ćwierci włoki roli, także 
z ogrodami i, łąkami potrzebnemi, 
Licytacya będzie odbyta w Lipowcu pod Koźmi. 
nem, dnia 3, m. Kwietnia r. b. o godzinie IOtey 
„arana, gdzie więcey daiącemy przy złożeniu w pro- 
porcyi respective gościnców, gotowey kaucyi od 
100 Talarów , w sczególności przybitemi zostaną. 
Zaś w dobrach Radlinskich, w Powiecie i De- 
artamencie iak wyżey, będą także przez licytacyą 
wypusczone następujące goścince, iako to: 
` “imo. Gościniec w Radlinie, z staynią wiezdną, 
ma wysiewu 12 wiert. żyta, przytćm potrze- 
bne ogrody i 23 morgi łąki; 
ado, Gościniec Nowa Czylcza zwany, ma wy- 
siewu 8 wiert.żyta, tudzieź potrzebne ogrody 
i 2 morgi łąki; 
3tio. Gościniec w wsi Wilkowyia zwaney, ma 
wszystkiego tyle, iak w Nowey Czylłczyś 
gto. Gościniec w Solonkach, ma 15 morgów 
roli, przytóm potrzebne ogrody i 4 morgi 
i 22 [] prętów łąki. 


Te powyżey wysczególnione goścince, są na tia- 


` krach położone i stayniami wiezdnemi opatrzone, 
naostatka _ 5 dd I 

-5tq. Pobór mostowego w Wilkonyi, iako teź 
(| potaźnia w Tarcach, także plus licitando 

wypusczone będą. Sa ź 
Licytacya będzie odbyta w Radlinie dnia 4. Kwie- 
gnia r. b. o Totey godzinie zrana, gdzie więcey 
daiącemu, przy złożeniu , w proporcył respective 
gościnców etc., gotowey kaucyi od 100 Tałarów, 
w sczególności przybitemi zostaną. 
Administracya Dóbr Koźmińskich 
i Radlińskich. 
w Lipowcu dnia 28, Lutego 1815 r. 
j Marquart. 


Aukcya. Na żądanie opieki nieletnich Sukces- 
sorów niegdy kowala Heintze, przedawane będą 
tu przy Garbarach pod Nro; 407 dnia 13. m. b. 
zrana o godzinie 9. należące do pozostałości tegoż 
niegdy Heintze, sprzęty domowe, źelastwo, po- 
wozy i t.d, publicznie więcey dającemu za gocową 
w grubey śrebrney monecie zapłatą. © ooo 

Poznań dnia.2. Marca 1815 roku, 


© Uwiadomienie o sprzedaży nieruchomości. 
"Wiadomo się czyni Publiczności, iż dom tu 
w Pożnaniu na przedmieścia Świętego: Marcina 
ed Ńrem 64 położony, z budynkiem tylnym 
| y strychuleć budówany , reparacy! nagtey potrze» 


-obieraiących ); 


"= 


buiący; z podworzem i ogrodem w ogó A 
uige) - ogóle 6 z 
tów kwadratowych rozległości, do APRES 


' niegdy Sław. Kleszczyńskich, tu w Poznaniu mie» 


szkających, ' należący, na wnicsek Sz” Kasnr 
Marchwickiego , Obywatela rateyszegó, uspra 
Opiekuna pierwszego, 1 W. JKiędza Cichowicza 
iako Opiekuna przydanego nieletnich Kleszczyń= 

7 


„skich (tu w Poznaniu w doma JPana Marchylia 


ckiego, za Swięlym Marcinem pod Nrem 84 3 
mieszkanie swe co do akta” wiuicyszepe dobie 
przez uchwałę Rady fmiliyney 
a przez Świ T 
Cywilny Dope Glez raapi A Ma 7 
dzony , stósownie do odebranego Dinion i w 
w drodze licytacyi publiczney naywięcey datą temu 
przez niżey podpisanego Notaryusza itakda - 
bydź ma. Na odbytym iuź w tym eelu tera świe 
grunt ten tutcyszemy młynarzowi Rogge iako 
naywięcey ofiaruiącema za 1519 Złotych polskich 
tymczasowo przyderzony został, Ą że naterminie 
do ostatecznego przyderzenia tegoż gruntu, dnia 
18. Lutego r. b. odbytym, tylko opieka i ieden 
z kupuiących stawili się, przeto za zezwoleniem 
tychże obydwóch do ostatecznego przyderzenia 
teyźe nieruchomości na rzecz naywięce s. ego 
iescze ostateczny termin na dzień rą. Mar rę p 
zrana o godzinie Ir. w kancellaryi podziw, z» 
Notarynsza, tu na ulicy Napoleona Nro, 178 e. 
szkaiącego, wyznaczonym został. Maiący chęć 
kupna żechcą się stawić na termin i po ogłęszeniń 
warunków przedaży, oczekiwać ostatecznego przy- 
derzenia na rzecz naywięcey daiącego: 
Poznań dnia 3, Marca 1815» 
Frederyk Giersch,. 
Notaryusz w Depart, Poznańskim, 


aprobowany, 


„ Do przedania, 
Sądówy uwiadomia Szanowną Publiczność, iż 
w Poznaniu w ulicy Wrocławskiey Nro, 244. 
w swey stancyi dnia 5. Marca r. b, zcana o go- 


dzinie Qtey sprzedawać będzie sądownie zatrądo- 


wane flintę dubeltową, StuceF 1 wiatrowkę, 
Poznań dnia 27. Lutego 1815 roku, 
Ę Bielawski, K, D. P. 
Do przedanias W skutek upoważenia Prześw. 
Sądu Nadopiekuńczego Kurmarchii w Królestwie 
Pruskićw, niemniey w moc urządzenia Prześw, 
Trybunału Cywilnego Departamentu Poznańskiego 
z dnia 22. Grudnia 1814 roku, kamienica i prunt 
nieletnich dzieci i Sukcessorów niegdy Ur. Bine 
gerta własne, pod Neem 208, Nowego miasta 


iak ~ 


Niżey podpisany Komcrnik - 


PRWZW 


PE é m 203 imi 


u Teatralnym sytuowane, 


w Pozhaniu przy plac nkami i cgrodem, drogą 


wraz z pobocznemi budy 
publiczney licytacyi maig 
do licytacyi iest wyznaczony na 
stego drugiego / u 
EE oś Reż pora o iye 
dziesiątey zrana w stancyi I F fa terszą 
Notaryusza, iako wyznaczonego do tey Czynności 
Kommizsareą , w kamienicy tegoż tu w Poznaniu 
pod Numerea 178- na ulicy Napoleońskiey 
sytuowaney. — Warunki dicytacyi, opis i zxa 
teyże całzy nieruchomości, w Biórze Ur. Giersz, 
'Nocaryuszą, tudzież w Biórze Patrona Weifsleder, 
pod Niem 119. przy Sapieżyńskićm i ulicy Maga- 
zynowey w Poznaniu zamieszkałego, czytać moćna, 
Poznań dnia 24. Lutego 1815. 


dzień d wudzie- 


Do przedania. Podaie sie do wiadomości 
powszecbney, że W. Goczałkowski ma do sprze- 
dania swolą Luaiętność ziemiańską, w Powiecie 
Krobskim Departamencie Poznańskim sytuowaną, 
pod miastem Gostyniem w bliskości leżącą, Czo- 

 chorów nazwaną, a to na huby Magdeburskie; 
przeto chcący okupić, dla dobrowolney ugody 
zgłosić się maią do Właściciela, mieszkającego 
w Gostyniu pod Nrem 221. Czas do takowego 
zgłoszenia saznacza się od czasu ogłoszenia do 25. 
Kwietnia r. b.; w którym czasie chętni kupna, 
© warunkach'1 sczegułach do okupienia podanych. 


realności, w domu sprzedarącego Właściciela do» . 


wiedzieć się mogą. . Ą 


Do sprzedania. 
Wydział Sporny $ądu Pokoiu Powiatu Mig- 
dzyrzeckiego. — Przychyliwszy się do wniosków 
 Sukcessorów zmarłey Unverdorben z Międzyrze= 
cza; w moc udzielonego sobie ad Prześw, Trybu- 
nała zlecenia, wyznaczył termir do sprzedania 
- roźnych sprzętów , bielizny, pościeli ete., do tey= 
że POZostsłości należących na dzień 13. Marca r. b, 
„ Miedzyrzeczu w domu S. S. Unverdorben , 
o którym publiczność ochotę kupna maiącą hi- 
nieyszym uwiadomia. 3 
Miedzyrzecz dnia 13. Lutego 1815. 


Do przedania. 

Młyn Piła R w Xięstwie Warszawskim 
Deparmarnencię Poznańskim Powiecie Powidzkim, 
Ekonomii Skorzencioskiey, na trakc:e od Kleczówa 
do 6 CZE idącym, sytucwany, Z wszelkiemi 
przy SCAD, na żądanię Właścicicli, JJPP, 
Michcia i Karoliny z Reyschew Jedlogy, na rythże 


bydź przedane. Termin 


Marca roku bieżącego 


młynie zamieszkałych, w drodze dobrowolney 
publiczney licytacyi, przez niżey podpisanego - 
Piszrza przy Sądzie Pokoiu Powiatu Powidzkiego, 
sczególnie przez Właścicieli do tegoż umocowa« 
nego, naywięcey daiącemu przedany bydź ‘riia, ` 

Gospodarstwo to składa się z młyna wodnego, 
Piły, gorzelni, wolności robienia piwa, tudzież 
gruntu ornego w dobróm położeniu dwóch chub, 
morgów 5. pręt. | ] 201, ogrodów 3 morgi pręt. 
[) 195, łąk chuby iedney, morgów 8. pręt“ 
30. miary Chełminskiey wynoszących, z łąk nay- 
mnićy 50 fór siana rocznie sprząta się, z całego 
zaś gospodarstwa płaci się kanonu rocznego Talą- 
rów 55. dgr. 8. 

„Do tey licytacyi, na wyrażne Właścicieli żąda= 
nie, wyznacza się trzy termina, to iest: pierwszy 
na 27. Lutego, drugi na T3, trzeci i ostateczny 
na 29. Marca r. b, które w mieście Trzemesznie 
w domu podpisanego pod Nrem 75 odbywać się, 
a od godziny tey zrana do zachodu słońca trwać 
będą; po zamknięciu zaś licytacyi międży tera- 
źnieyszymi Właścicielami, a naywięcey daiącym, 
kontrakt przed Urzędem Pisarstwa Aktowego na 
tychmiast po zapłaceniu summy zalicyrowan 
(z któreg iedmak blisko $oo Tal. iako małoletnie 
na gruncie zostaną ) i zaspokoieniu kosztów licy- 
tacyi zapisany będzie, na mocy którego tradycya 
wspomnionego gospodarstwa dnia 23. Kwietnia 
r. b. nastąpi. 

Każdemu, młyn ten okupić ochotę maiącemu, 
iest wolno każdego czasu:o położeniu tegoż, ro 
zlegości, ograniczeniu, stanie budynków i wszel- 
kich gospodarstwa tego własnościach, na gruncie 
przekonać się, do czego terażnieyszy Właściciel 
ofiaruie swoie usługi. : 

Trzemeszno dnia 16. a. 1815. 


ierzbicki, 


Do zadzierżawienia. Dom pod liczbą 126 ze- 
staynią dla gości za Wrocławską bramą, iest do 
zadzierźawienia ód Wielkiey nocy r. b, O dale 
szych sczegułach dowiedzieć się można u wdowy 
Tschuschke na Sapieżyńskim placu. 


Do zadzierżawienia. Gospodarstwo karczewne 
w Tarnowie, na gościńcu między Bytyniem i Po- 
znaniem , wypusczone będzie wraz z przynależytą 
rolą w czasową dzierzawę. Maiący ochotę dzige 
rzawy zgłoszą się we dworze w Tarnowie. 


r 


i Do“ zádzieržawienia; 


oreyaRnege do, Kamellaryi miasta Pyzdr „płocienną, 


„należące, iako to: £ 
1) „Gło mostewe na rzece, Warcie, 
2) Szynk w hoHędrach Pyzdrskich 
3 9 łąk w borach Pyzdrskich, 

4) ogród, 
5) 5 sklepów, Ai ; 
6) Jarmarczne z I2tu iarmarków w rok, 
_ 7) Rybołostwo na rzece i ustępach, 
8) Cegielnia; € 
wypusczone będą w trzeletnią dzierzawę od 1g0 
Czerwca r. b., do których wypusczenia termina 


» i 


-.„ publiczney licytacyi, w urzędzie Burmistrza odbydź 


się małącey, wyznaczaią się; pierwszy na dzień 6, 
drugi na dzień 20. Marca, trzeci i ostatni na dzień 
10. Kwietnia. — Ochotę maiących dzierzawienia 
uprasza podpisany na termina powyźsze, z tém 
©znaymieniem, iż o kondycyach dzierzaw w ka= 
Źdym razie dowiedzieć się można w kancellaryi 
podpisanego... : 
„ Pyzdry dnia 9. Lutego 1815. 


Laskowski, Burmistez. 


; "Zaborowski. ` 


LES Cap U Mery 
Sąd Policyi Poprawczey Obwodu Radomskiego 
wżywa władze woyskowe icywilne, aby Szymona 
Janduła, o zbrednią podpalenia obwinionego, 
podług niżćy dołączonego opisania śledzić, przy» 
trzymać i do sądu doóstawić raczyły. — Tenże 
Szymon Janduła iest rodem ze wst Odechonca, 
Ptu i Depru Radomskiego, lat 24 maiący, wzrostu 
średniego, twarzy pociągłey huderlawey rumianey, 
, włosów fasno-bląd, oczów siwych, -nosa pocią- 
głego garbatego, w'sobie sćzapły, ma znak prze- 


“iao Sog am i 4 g 


, . 1 * k s 
kapuzę z czarnym barankiem, Spodnie i koizale : 


* 


Kielce dnia 9. Lutego gis, ” 
F. Łiotrowsky. x 


Nawrocki 


"Sąd Policyi 


'go, włosów bląd, 


„wzywa wszelkie Władze tak: 


List gończy fe si 
Poprawczéy Obwodu Radomskiego 
wzywa wszystkie Władze cywilne i woyskowej, 
aby o zaboystwo obwinionego Błażeia Gregor- 


= 


czyha na dniu 30m. Lipca zbiegłego śledzić, przyw ' 


Błażej s do Sądu dostawić raczyły, — Tenże 
Pin; Seylan lest rodem ze wsi Smilowa, 
Alego eń a: „CHO; Ma lat 24, wżrośtu szres 
Bo, chudy; twarzy okrągićy + noša zś4dartew 
/ ma Znak rożcięci:" zeporony 

na twarzy ku lewey stronie nosa. 
żupan biały, spodnie 1 koszula kong 
czapka z białym wierzebem Czarnym barankiem. 
Kielce dnia 10, Lutego roku 1815. ą 

+ Piotrowski, | 
a , Nawrocki, ` 


Ubior iego 
,pna;*ciźmy, 


> List gończy 
Sąd Policyi Poprawczey Obwodu Radomskiego 
cywilne j i a 
skowe, aby Wawrzeńca Grzesrkieri T Š rea 
dzież obwinionego, i z aresztu polieyinego 3 
sta Radomia zbieyłego śledziły, a schw ytanego 
pod mocną strazą „do naszego. Sądu odstawiły , 
którego osoby następujący załącza sig, opise — 
Ten ER rodem z Poznania, kawaler, ima lat 30., 
włosów ciemno blond, nieco zatosty , bez wą- 
sów i faworytów? twarzy pociągłey t chudey, 
oczów Hege, miał na sobie koszule, chustke 
bląłą na s y^ spodnie:płucienne, buty dobre, 
kapotę ciemno szarączkową Z sznurkiem do za» 
więzy wania, frzepasany pasem wąskim, kapelusz 
czarny. Kielce dnia 10, Lutego 1815. 


cięcia palca ostatniego u lewey ręki; sdkmanę ` Piotrowski, < 
„siwą Starą, kaftan niebieski z guzikami , czapkę A; « Nawrocki, ~ 
i é 2 - 


